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W ADOMOŚCI KRAJOWE. 

"Ostatnia data gazet sankt-petersburskich jest 
| dnia 5 listopada. i i 

O pobycie CESARZA JEGOMOŚCI, w'czasie od- 
prawioney podróży, w Mołogdzie, gazeta akade- 
Micka zawiera: „ Dnia-15 października, o godzi- 
Nie. 8mey wieczorem, miasto nasze stało się szczę- 
śliwem oglądać w murach swoich NAYJAŚNIEYS/E- 


JeGomość, traktem z miasta 
do miasta Grjazowiec, o 42 wiorst od Wotogdy 
Położonego, prosto do Uerkwi Soborney, gdzie spo- 
tkany był przez Protojereja z Krzyżem ś. i wodą 
|,%ięconą, przez Marszałka Powiatowego, wszyst- 
kich Urzędników, Obywateli stanu Slacheckiego i 
ieskiego; ztamtąd przybył do przygotowanego na 
Pobyt Jego CESARsKIEY Mości domu, kupca Hu- 
towa, gdzie pił herbatę. Tu MoNARSZE za Wy- 
okiem zezwoleniem, przedstawiam byli. Marsza- 
ek powiatowy Pasynkow, Urzędnicy, $lachta i ku- 
Pey. CESARZ JEGomość, oświadczy wszy Marszałko- 
Ml ślacheckiemu Wysokie zadowolenie z dobrego 
Urządzenia dróg i udarowawszy gospodynią domu 
ier$cjeniem brylaniowym , opuścił to wieysce, 
Wiród okrzykow przeprowadzającego. ludu, tra- 
ktem do Wołogdy. 
Š Od świtu samego, d. 16. października, ulice 
a betaine byty ludem, upragnionym widzieć Wy- 
kinaz jawego Gościa. O pół wiorsty od rogatki 
waz tł we wsi udziałowey, Kabylinie, przygoto- 
SARZ/ vt dom, wkształcie namiotu ubrany. CE- 
nie n PGOMOŚĆ, odmieniwszy w domu tym odzie- 
bory S tóżne; raczył się udać do Wotogdy, do so- 
zę u Zmartwychwstania Pańskiego, i około koń- 
szk Bodziny 8mey, odgłos dzwonów zwiastował mie- 
Pe anców chwilę radośną przybycia CESARZA JE- 
„Mości, Przed Soborem spotkany był MONARCHA 
zę Przenaywielebnieyszego, Onisifora, Biskupa 
K ogodzkiego i ustynkskiego, Jenerał Guhernatą- 
Gubernatora Cywilnego, Marszałka Gubernia|l- 
A Bo, Urzędników. wszystkich , Obywateli stanu 
acheckiego i kupców, Biskup miał mowę kró- 
r ię ale mocną, w którey malował uniesienie mie- 
teg ańców , którzy od czasow PioTRa WIELKIEGO 
n.e mieli szczęścia, w murach swych oglądęć Navy- 


JANIEYSZEGO MONARCHY, CESARZ JEGomość, pou- 
w yslu<haniu nodłow, od- 


Młowaniu Krzyża, i po 
zimowym pojeździe z Je- 


„84 ił się w podróżnym 
p, sł-Gubernatorem do przygotowanego dla Sie- 
ierw- 


Wg mieszkania. w domu Burmistrza, kupca 
ył Bildy, Witusznikowa , gdzie na ganku Guber- 
y r Cywilny miał szczęście podać NAYJAŚNIEY- 
Mu PANU raport, a gospodarstwo domu of aro- 
JEGo CEsaRskIEY Mości chléb i sól. Wie- 


Buja, rączył przybydź 


Ożor ARS; ch 
ò BA tegoż dnia otrzymali 


4 

ANA wysłuchanie Jenerał 

yn Gubernator Cywilny. 
3 askawszych wyrazach pozwolił usłyszeć o zna- 
ję ję” porządku w urządzeniu dróg. Następne- 
S nia zrana Pyzedstawiani byli JEGO CESARSKIEY 
Mi ju Duchowieństwo, Urzędnicy woyskowi icy- 
inini JEGOMOŚĆ 
w oglądać gimnazyum, szpital chorych, dom 
aSpa! ubogich, i dalsze zakłady Izby Po- 
A ney opieki, oraz nowo wystawiony Zamek 
L My, wszędzie znaydując porządek i ochędów 


[$0 MoNaRcHę O godzinie śtey z południa CESARZ’ 
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w Wilnie w Piątek dnia 14 Listopada v. s. 1824 Roku. 


stwo. „Kaplica w Zamku turemnym szczególnie 
zwróciła uwagę NAYJAŚNIEYSZEGO PANA Ža powró+ 
tem do domu, w kilka minut, CESARZ JEGoMość 
sam jeden odwiedził starodawny Sobor Przenay- 
wyźszey Mądrości, a potóm udarował wysokiem 
odwiedzeniem biskupa, Klasztor Przemienienia 
Pańskiego, i klasztor Przyłucki, o 4 wiorsty od mia= 
sta położony na drodze do Archangielska. Wie- 
czorem obecnością Swą zaszczycił bal, dany przez 
obywateli stanu Ślacheckiego i kupców , w domu 
posiedzeń Deputacyi stanu ślacheckiego. Jenerał 
Gubernator znaydował się w pojeździe z MONAR- . 
CHĄ. U wschodow spotkany był przez Gubernato- 
ra Cywilnego, Marszałków Gubernialnego i Powia= 
towych, Obywateli stanu ślacheckiego i kupców, 
a za weyściem na wschody przez Gospodynie ba» 
lu: Rzeczywistą Radczynią Stanu Brusiłowową,. 
Kontr-admirałowę Federową, Marszałkowę Gub r- 
nialną Branczaninową, Radczyn Tayną Hindino= 
wą, i zonę Głowy miasta Jagoduikóod CESARZ 
JEGoMość raczył podać rękę Brusiłowowey , i 
wszedłszy do sali z mią bal rozpocząż. Potym ra- 
czył NAYJAŚNIEYSZY PAN tańczyć z różnemi Da- 
mami, szczgólaiey żaś z temi, które brały edu- 

acyą w instytutach. Na balu raczył MosAR- 
CHA zabawić pięć kwadransow, hiejednokrotnie po- 
zwalając usłyszeć w naypochlebnieyszych wyra- 
zach zadowolenie z Łowarzystwa wołogodzkiego, a 
na odjeździe powtórzywszy oświadczenie łaskawey 
uprzeyności, raczył powiedzieć te pamiętne dla 
Stanu Slacheckiego tey gubernii słowa- „iż JEGQ 
CEsaRsziEy Mości nader przyjemnie jest widzieć 
zgodę, panującą w towarzystwie, i że wszystko to, 
co widział w Wołogdzie, daleko przewyższyło JEGO 
oczekiwanie. 6 = > x 

Dnia 17 o godzinie 8mey zrana, CESARZ JE- 

GOMoŚĆ, sam jeden, raczył oglądać miasto 1 udaro« 
wał odwiedzeniem klasztor Górny Panieński, Ten 
Bo dnie zaproszeni byli na obiad: Biskup, Jenerał 
Gubernator, Gubernator Cywilny, Marszałek Gu- 
hernialny, i Naczelnik Brygady wewrętrzney stra» 
ży. CzrsaRZ JEGOMOŚĆ w nader łaskawych wyra- 
zach raczył mówić o ulicy nadbrzeżney, o bulwa= _ 
rze i oilluminacyi , Sekretarzowi Gubernialnemu, 
Ugrjumowskiemu, który illuminacyą kierował, ra- 
czył darować 300 rubli; żonie Zarządzającego kín- 
terem udziałowym Pani Gotowcowowey , staraniem 
którey przygotowany był namiot, Radczyney Dwo- 
ru Potosi i Xiężnie Zasiekinowey. które skła= 
dały swe roboty, rchrzezoney córce JEGo CESAR- 
SKIĘY Moścw porucznikowey Zubowowey , brylan= 
towane fermoary; matee gospodarza domu, w któ- 
rym miał pomieszkaaie MORARCHA, pierścień bry- 
lantowy; żonie gospodarza brylantowane zauszni 
ce , siostrze gospodarza brylantowany fermoar; 
a ludziom posługującym w pokojach, więcey 1 000 
rubli. Nadto dla wielu ubogich ludzi Naymiłości- 
wiey dane zostały wspomożenia pieniężne. 

| Podczas stołu Cesarz JEGcoMość racz; łpowie- 
dzieć te pochlebne dla Obywateli stanu Siache- 
ckiego gubernii wołogodzkiey słowa: „iż JEGO CE- 
SARSKĄ Mość w żadnóm mieście gubernialnem nie 
bawił tak dlugo na balu, jak w Wołogdzie,* 
? Wieczorem dnia tego, na okazanie szczegól- 
nieyszego SWEGO zadowolenia, CESARZ JEGOMoŚĆ 
Nayłaskawiey raczył mianować: Jenerał Guber- ` 


— 


* gina Badeniego 


rzymski, czyli tak nazwane 


natora Minickiego, kawalerem ordetu 5. Vłodzie 
mierza agiey klassy, a Gubernatora Cywilnego Brus 
siłowa, kawalerem orderu $. Anny iszey klassys 
Nadto raczył łaskawie wysłuchać. przedstawienia 
Jenerał Gubernatora o urzędnikach, którzy się 
szczególniey w służbie odznaczyli, . Nee 
Dzień 18ty był dniem, którego miasto obcho- 
dzi cudowne wybawienie go od zarazy morowey; 
która grassówała w 1656 roku. Chociaż na ten 
dzień przeżnaczony był wyjazd; ale CESARZOWI, 
na okazanie Wysokiey przychylności Swey ku 
mieszkańcom %7 otogdy, podobało się dnia tego slu- 
chać Mszy $. w Cerkwi snieskiey Przemienienia 
Pańskiego. Po mszy á. wyj i l 
szą podróż, przeprowadzany błogosławieństwy li- 
cznie żgromadzońego ludu, Wychodząc z Cer- 
kwi, MONARCHA; siadając jaż do podróżnego po- 
jazdu, nanowo oświadczyć raczył łaskę ŚwĄ Jene- 
rał-Gubernatórowi, objął go, i rozkazał za znale- 
zione we wszystkich oddziałach porządek i dobre u- 
rządzenić, ożwadczyć podziękowanieGubernatorówi 
Cywilnemu, Urzędnikom wszystkim, Obywatelstwu 
stanu ślacheckiego i kupcom. wk 
| Przez wszfstkie trzy dni bawienia JEGo CE- 
sARskiEy Mości w Wołogdzie, miasto prześlicznie 
było oświecone. =- _/. WORSE 
' Na bierwszey śtacyi we wsi Tierpiełce, 22 
wiorst od Wołogdy, CESARZ JEGOMOŚĆ miał obiad; 
do stołu zaproszony był Marszałek powiatu wo- 
łogodzkiego Jarosławow. CESARZ powtarzając 0- 
świadczenia SWEGO zadowolenia, łaskawie rozkażać 
raczył; udzielić je Obywatelóm Stanu Slacheckiego. 
O godzinie 6 z południa , Cesarz JEGoMość 
był już za granicami gubernii wołogodzkiey. 


TT Mar rabia Pauluzzi, Jenerał Gubernator Wo- 


jenny Ryski, Jenerał adjutant, przybył do St. Pe- 
terstorga, ł a z : 


salp £ > 
0 KnóLmśsTrwo POLSKIE, 
Warszawa d. 19 listopada. , 
(z Korrespondenta M orszawakiego) 
as „poniósł stratę przez zgon „p Mar- 
enatora, Wojewody Królewstwa 
olskiego, Kawalera Orderów polskich, Zwłoki te- 
go zasłużonego obywatela i urzędnika , wyprowa- 
$pgne były d. 15 b. m. o godzinie 4 po południu do 
Kościoła XX. Kapucynów, przez Jw. 3X, foźmia- 
na, Biskupa kalipkiego, poprzedza eBo licznie zgro= 
aadzonem duchowieństwiem, tak świeckiem jak za- 
onnem, tudzież przy obecności naygnakorńtitszych 
osób „w. Królewstwie, niemniey nader” liczńie ze> 
praney publiczności. Po złożeniu „ciała na katafal- 
ku i odśpiewaniu zwykłych módlitw: JW Radca 
stanu Koźmian, znany Z męzkićy wyinowy, skre- 
ślityrys życia zmarłego Ministra i oddał cześć win- 
ną cnotom „i zasłudze zmarłego. i 
-,+. „Dnia 10.b. m. w tymże Kościele „00. Kapu- 
cynów, od.godzińy 7 Zrana zaczęło się odbywać 
nabożeństwo, OB io Duchowieństwo świe- 
ckie, odśpiewało jfficium. Defunctorum, poczém 
JW. JX. Arcy-Biskup Warszawski, Prymas Kró- 
lewstwa, celebrował w assystencyi Duchowieństwa 
Archi-Katedralnego , wielką mszą, którą odegrała 


1 4 
Kray nasz now. 


podług układu Rossettego, dobrana orkiestra, pod 


dyrekcyą JP. Jana Sżefaniego. Po skończoney wiel- 
kiey mszy. W. JX: Falkowski, Rektor Instytutu 
Głucho-Niemych, w duchu religiynym, przemówił 
stosownie do okoliczności, dy kazanie skończo- 
ném zostało, JW. JX. Prymas, rozpoczął kondukt, 

Castrum Doloris, z 
JSWw. JXX. Biskupami, Kozmianem Kaliskim; 
Prażmowskim Płockim, Lewińskim Podlaskim 1 
Manugiewiczem Biskupem Tama sińskimSufraganem 
AVarszawskim. Po odbytym kondukgie , na rzód 
JW. Miączyński, a potóm JW. Oebszelwitz dena- 
łorowie Masztelani, jako przyjaciele zmarłego, 
przemówili do licznie zgromadzoney publiczności 
oddając cześć. ostatnią amiątce zmarłego, i na- 
tém się w. tym dniu za ończył obrzęd religiyny. 
Z siłóki zmarłego Ministra, mają bydź przewiezio- 
ne do dóbr jego dziędzicznych w województwie 


Krakowskiem. 


echał MoNARCHA w dal ' 


AMERYKA. R 
Kartagena d. 16 września. | 
, (z Gazety Warszawskiey.) 

„Odebfano Lu wiadomość z Bagota pod d. 29 
Bietpnia, iż jenerał Bolivar odniosł d. 10 lipca zwy” 
cięztwo nad jenerałem Canterac , lecz -w bitwie 
geingt jeneral Cordova i półkownik Sucre. Cze: 

ać atoli wypada dokładnieyszych w tey mierze 
doniesień. | 


eea 


ANGELA | 
Londyn dnia'3 Listopada. | | 
{z Korrespondenta Warszawskiego). 
. Ajent rzeczypospolitey Hayti, Pan Granvilly 
w Nowym-Xorku, wył już z Ameryki więcef 
500 negrów na mieszkanie do Hayti. 
Okręt Phaeton nim udał się do Łisbomy, przy“ 
wiózł tu z Gibraltaru 22 wygnańców hiszpańskich) 
którym rząd na ląd wysiąść pozwolił, W liczbić 
tych znayduje się Don Juan Arejula, dawniey bo 
kowy lekarz Króla Ferdynanda; ten sam, którj 
Jbył wydał świadectwo, iż Król jest w dosyć 
dobrym’ stanie: zdrowia, i że może udać się M 
podróż; jest także Hrabia Faboada, grand hiszpańć 
ski; oraz Jenerał Don Ramon Billalba i Don 
paro Flora Estrata, znany z oświadczenia się swe 
go przeciwko Francyi w roku 1808. | 
Na wyśpie "Lrinidat, pokazały się ślady rot 
ruchow między murzynami: , 
Okręt wojenny Jcarus, zabrał pod Capo 
Blanco rozboynika morskiego , który był postra 
chem wszystkich żeglujących na'morzu pod Cu66 
Tenże tozboynik morski w przeciągu 5ciu miesię 
cy zdobył 12 okrętów,.a od ozasu jak, krążył p” 
morzu, przeszło 30 osobom życie odelrał. I 
Piszą z Mexyku, pod d. 18 sierpnia , że ro% 
ruchy wzniecone w prowincyi Oxaca, uspokojot? 
zostały. Naczelnik malkontentów, dowiedziawsżj | 
się o zbliżeniu się jenerała Vittoria , powrócił do 
posłuszeństwa. Znany że swych rozbojów Gomes 
udał się dó' swey majętności, i zapewniają, iz sai 
stawić się przyrzekł. Na dnia a września nast 
pi wybor jod wszyścy mają zwrócone 0 
czy na jenerała Bravo. o o .. R / 
Kwakrowie w Anglii, zrobili między so 
znaczną składkę na wsparcie nieszczęśliwych f 
psaryctow, która w tych dniach do Morei wyst 
ną będzie: o oi - 
©. W. Guayaquill odębrano przez okręt niedź 
wno z Callao przybyły, wiadomość o bntcie wojć. 
hiszpańskich , który d: 7 czefwca wybuchnął q)' 
trudńością został uśmierzońy, ato dopiero, gdy” | 
Żołnierzy rozstrzelano a 6o uwięziono: | 
Kspitan Cole, który na okręcie. Dełavare . 
Filadelfii przybył, potwierdza wiadómość o 2% 
cięztwie „Bolivara w Peru nad jeńerałem “Canth 
"uc d. 10 lipea. O przeyściu jentrała Olane 
tak donosi gazeta wychodzącą w Bagotta ; jem 
ġa} Olanetta, uniesiony żądzą zemsty i zazdrć 
ku swoim współdowódzcóm , jenerałom * rójafist 
wskim, chwyciłsię ostatniego środka, i połącz, 
się z półkownikiem powstańców Lanta, który dl 
go był dowódzcą gierylasów w Peru, a podług. 
statnich doniesień z Saeta, Olanetta stoczył biti 
z jenerałem Valdez. Dnia 20 czerwca wydał iÀ 
dezwę, oświadczając się w niey za niepodległość 
i obszernie wystawia powody swoich sporów sÏ 
nerałami Cantaroc, Laserna i Valdez it.d. SR 
W mexykańskiey prowincyi Oaxaca, pow 
ły rozruchy. Jenerał ittoria udał "sję w celu. 
stłumienia, i jest nadzieja, iż się nie rozszerzą! 
będą miały szkodliwego wpływu ma spokoj? 
Mexwyku. i, z 
©. W przeciągu dwóch miesięcy 
pca przeszło 3000 niewolników do 
afrykańskich brzegów sprowadzono. 
(z Gazety. Warszawskiey) , 
Nowy kanał łączący rzekę Medway z Tam. 
otworzony został dla spławu d. 1% zòm. Z nay” 
kszą uroczystością. Dzieło to, z którego we wi 
dzie wewnętrznych związków, wielkich ocze „ 


korzyści, i które w doskonałości má wyrównyW. | 


. Mi” 
czerwoa ! i ' 
Rio-Janeir? | - 


fanalowi langwedockiemu we Francyi, kosztowało 
JE lata pracy i 10 milionów zł:pol. | y.a y 
|0 Hrabia Łiecen dał dzisia wielki obiad dla Xię- 
0a Esterhazy, Hrabiego Villaredł,, Hrabiego Co- 
0per i. małźonki jego, Pana Lamb, oraz kilku in- 
nych znakomitych osób. ge > j 
Zaczęto już robić drogę pod Tamizą. + 
Wartość ogromnego okrętu Columbus, pro- 
Wadzonego z Quebeku i ładunku jego, rachują 48,000 
duntów szterlingów (milion 920,000 zł, pol.), lecz 
tylko w trzeciey części tey ilości jest zabezpie- 
tony; LAD) ; p i 
|. Dom na wyspie $. Helery, w którym mie- 
| ka} Napoleon, został „zamieniony na stodołę, a w 
Pokoju, w którym umarł, stoi młockarmia. 
|. Jedna z, tuteyszych gazet wyraża: „Pisma 
publiczne niemieckie i francuzkie umieściły smu- 
tne wiadomości o wyprawie naszey przeciw 4lgie- 
Towi, iząd nasz doniósł tylko, iż trzymanie tego. 
Ea w zamknięciu. ustało. Gzyliżpy miał się o- 
dawiać złego wrażenia, jakieby wyznanie prawdy 
$prawiło? Zdaje się rzeczą pewną, iż Dey daleki 
od zlęknienią się pogróżek naszych, odpowiedział 
z pogardą bandety. naszey. Posłaniec rozeymowy 
admirała Neal oświadczywszy dejowi, iż za dwie 
godziny: eskadra zacznie strzelać, odebrał od niego 
taką odpowiedź: Bardzo dobrze, mam zegarek w 
ręku, a gdy za dwie godziny niebędziecie dą mnie 
felat, ja do was strzelać! będę. „Nie przyjął i 
le przyymie konsula naszego. Taki- więc jes 
putek obu wypraw, któreśmy od 3 lat przeciw- 
0 Ajgierowi przedsięwzięli. Wyprawa “Lorda 
Bzmouth była mniey' ksrzającą, lecz także nie 
Więcey miała skutku. Mówią algierczykowie , iż 
się tylko francuzów obawiają, bo ci przedsiębiorąc 
OFE wojenne, nieprzestają na połowie czy- 
u, 

Za 10 lub 14 dni jenerał Turner popłynie z 
głównym swoim sztabem do Sierra- Leone i Cape- 
Coasi-Castle, Przeznaczone do Afryki woyskolna- 
Sze, wsjądło juź na okręty, i uda się naypierwiey 

0 Sierra-Leoneg a potym do Cape-Coast-Castie 
od dowództwem tjenerała Turner. Słychać, iż a- 
 Śzanteyczykom będą podane propozycye do poko- 
M; z oświadczeniem, iż w razie ich odrzucenia kio+ 
 niepszyjacielskie natychmiast siś rozpoczną: 
taj. jj Sobie obiecywać; iż aszanteyczykowie chę- 
uj onig się do pokoju, a na ten przypadek je- 


Króla, | | 
Wiadomości o wypadkach w Peru są ciągle bar- 


dzo Sprzeczne. List prywatny z San-Jago w Chi- 


"pod d. 10 lipca dónosi, iż jenerałóowie Valdez i © 


erras” cjąguą z korpusami swemi przeciw jene- 

p Tałowi ŻY ŁŁówy się sna yda ABA Po» 
tosi, „| odmówił posłuszeństwa Królowi Jmei Hi- 
$zpańśkiemu: list zań z Lima wyraża, iż jenerał 
Valdez chomje bardzo w Arequisza. Nadaremnie 
byłoby (pisze:gazeta tuteysza Goniec), chcieć po- 
zc te sprzeczne wiadomości » krajów tak ode 
egłych, zwłaszcza, iż (jak-w óbeonym przypadku) 
Wiadomości te pochodzą z mylnych. źródeł, to jest, 
od osób prywatnych, które się gie znaydują na miey- 
seu wypadków, o których donoszą, lecz o 100 lub 
więcgy mil. » eta ISA 

ę Flandel w Batawii upadł, i kilku tamecznych 
upców ciiifskich zbankrutowało. ` Zaczą 


H1riszPAGAIJA.. 
Madryt dnia 25 października, 
kę (z Korrespondenta. Hamburskiego) 
$ Król Jmó, niejakiegoś Manuela Barreiro, zna- 
Jomego kapralowi, który należał do śpisku, aska- 
żanepo na śmierć, na płaczliwe prosby u stóp Ak 
: archy Żony jego, ułaskawił. Wiadomość o ula- 
, Skawieniu w tey samey chwili nadeszła, kiedy o- 
Sądzony na Śmierć, miał już bydź rózstrzelanym. 
. / Minister woyny' pismem okolnóm 'zganił do- 
tychczasową obojętność i powolność wielu kam- 
missyy wykonawczych królewstwa, podając za wzór 
` trybunał madrycki. Tenże minister wydał rozkaz, 


ażeby wszystkich tych intendentów prowincyy we 


3 


'nistrów. 


Turner ma kosztowne. podarunki dla ich 


l 
24 godzinach rozstrzelano, w którychby przyzwoi= 
cie żołnierze rojalistowscy żołdu swego nieodebra- 
li; ale minister skarbu cofnął ten rozkaz. 

Ministrowie mają zbierać się raz co tydzień 
do Eskurialu; gdyż co sobota odbywa się rada mi- 
Zdaje się, iż Zea nabywą niejakiegoś 
wpływu; atoli niedługo się utrzyma, pomimo wspie-, 
rania, jakiego od ciała dyplomatycznego doznaje. 

Ostatnie listy z Lisbony donoszą o nastąpić 
mającem zwołaniu portugalskich stanów Kortez. 

Były minister Santa-Cruz, jeż: jak wiadomo, 
od 6 już tygodni w więzieniu; lecz dotąd: niebył 
jeszcze sądownie badany. Niektórzy wnoszą, że 
intrygi jego mieprzyjaciół, niemogących poprzeć 
oskarżenia żadnemi dowodami, przyprawiły go o 
to nieszczęście. ` 
Madryt a. 2 listopada. 

(z Korrespondenta Warszawskiego.) 

Od czasu jak słychać, że woysko francuzkie 
opuści Hiszpanią, wszyscy majętnieysi mieszkań 
cy, oddalają się ze stolic, lub robią przygotowa-, 
nią do odjazdu. > A N ROH 
_ -Ogłoszono tu wyrok Królewski, wynoszenia 
się za granieę zabraniający. rs 
|_| W Bilbao, zalecono tym wszystkim, którzy 
należeli do milicyi narodowey, lub do świętego or- 
szaku, utworzonego w czasie rewolucyi, ażeby w 
niedziele i święta, wracali do domow z zachodem 
sioft a w dni powszednie o godzinie'8. Na Ża-. 

ném: mieyscu publicznóm, ani nawet w sklepach 
handlowych, 'nie mogą się znaydować w większey 
liczbie, jak wetrzech. Tym, którzy zakazane po- 
siadają xiążki, zagrożono surową karą. _ 

„Mówią, że na radzie Ministrów ostanowio- 
no, upoważnić Pana Burgos w Paryżu, do zatwier- 
dzenia pożyczki (800 milionow. realow z procen- 
tem po.'5 od sta), do którey wiele .domow han- 
dlowych w Paryżu chce należeć. ‘e se o 

` Małżonka uwięzionego jenerała Santa Cruz, 
udała się w tych dniach do Zskurialu, chcąc bla- 
gać Króla o łaskę dla męża, ale jey nie wpuszczo- 
mo do pałacu. Empecinado znay duje. się przeszło 
od roku w więzieniu Roa. VW Nawarrze poyma- 
no wielu oficerów, należących do dawnego woyską 
konstytucyynego, i zaprowadzono -do więzie- 
nia w Pampelunie. lntendent policyi! w. Katalo- 
nii, Don Ortiz, został usunięty z urzędu , a. jene- 
ralny podskarbi Zlizałde, będący w więzieniu Bat 
cellońskiem, na wolność wypuszczony został. : 


E E E EE A, 
Paryž, dnia 5 listopada. . 
(z Korrespondenta, Hamburskiego). + 
|| Zawezora K. Angielski poseł, Kawaler Stuart, 
(który dziś już wyjechał do Londyhu) złożył Kró- 
łowi Jmci pisao odwołujące, a-wcżora P. Alger- 
non Percy złożył swe listy wierzytelne, jąko peł- 
homocny angielski minister do sprawowania inte- 
ressow przy dworze tuteyszym. „e dw. 
Słychać, że poseł POSOBE SI, sprawujący inz 
teressa przy dworze Londyńskim, Gdebrał poler 
cenie do wyjednania od Króla Jmci Angielskiego 
rozkazu, ażeby odmówiono przeyścia przez Paa 
lestwo hannowerskie wszystkim tym osobom, któ e 
pod imieniem kolonistów. zaciągają się do służby 
woyskowey w Brezylii. « . = Raz „R 
; DEC Para „d. 2 topada 
Io z Gazety Warszawskiey. „22 PAAÓY 
Gos RER S Pri od Aka dni w no- 
wym wspaniałym gmachu przy ulicy Rivoli, Då- 
wny. pałac ministetyum skarbu kupili bracią Mial 
let, bankierowie, za 5 miliony 450,000, fr. /... 
; Mówią o zamiarze, špołąćzenja morza 
ziemnego z Atlantyckiem Oceanem rzekami Qr- 
n i Sarzhe. Ułożony w tey mierze projekt wy- 
rukowano i rozdano departamentom, które połą- 
czenie to ńaybardziey obchodzi. ią 
Niedawna umarł tu młody Hrabia Prus 
Leopold Bohm. NV 22gim roku życia swego wsła- 
wił się wyborńóćm tłumaczehiem -Europeyskiege 
prawa narodów Pana Schmałz, m języka niemie- 
okiego na francuzki. 
$ km ži )2( 
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Rozmaite WIADOMOŚCI, 

W dziełku świeżo w Paryżu wydanem, 
„Podróż do rzeczypospolitey kolumbiyskiey ; 
w latach 1822 i 1823 przez P.G. Modlien” znaydu- 
jemy ciekawe wiadomości o stanie i politycznych 
stosunkach tego kraju, względem czego, gorliwi 
stronnicy niepodległości, tak siebie samych jak i in= 
nych chętnie łudzić lubią. Myli się mocno ten, kto 
mniema. że*rewolucya, która Kolumbią od Hisz- 
panii oderwała, w całym kraju jedno uczymła 
wrażenie i zarówno wszystkich zaymuje. Bo jak- 
żeby to bydź mogło w kraju, którego mieszkańcy 
rozlicznego są pochodzenia; bo jakże przy puścić 
można, aby znalazła się prawdziwa miłość cyczy- 
zny, w massie 2,700,000 ludzi, podzielonych na od- 
osobnione gromady pochodzeniem, kolorem i cha- 
rakterem zupełnie odmiennych od siebie, i to na 
ogromuey przestrzeni, 91,000 mil kwadratowych 
wynoszącey. Naturalnym skutkiem podobnych sto- 
sunkow jest: iź w tym samym czasie, kiedy w je- 
dney okolicy żądają i wyglądają z upragnieniem 
konstytucyi, w drugiey nie myślą o niey, 1 wzdy- 
chają za Spokoynością i za dawnym rzeczy po- 
rządkiem. W samey nawet stolicy, istnieje ta roZ- 
maitość opinii, i zupełna obojętność względem je- 
dnego lub drugiego samowładztwa. Jedna fis re- 
ligia, którą wszyscy wyznają, stanow! między nie- 
mi węzeł prawdziwy ; bez niey szukałbyś nada- 
remnie jakieykolwiek analogii między rozmaitema 

kraju tego prowincyami. À $ i 
Ważną wszakże jest ta okoliczoość, któ- 
rey P. Molen nie wyjaśnia), iż, jak sam twierdzi, 
duchowieństwo krajowe trzyma stronę mepodle- 
głych; lub nie ulega wątpliwości; że na podobney 
zmianie rządu, nic do zyskania nie ma, a na stra- 
ty narażonem bydź może. Dobra duchowne wy- 
noszą niemniey jak $ części całego majątku kra- 
jowego. Duchowieństwo jest sowicie uposazone, 
a kościoły zarzucone bogactwami. W Bagota jest 
26 kościołow 'lskniących się złotem i drogiemi kley- 
notami. W kościele katedralnym jest jedna sta- 
tua Nayświętszey Panny, mająca w ozdobnym stro= 
ju 1,358 dyamentow, 1295 szmaragdow, i 992 sztuk 
innych drogich kamieni, sama robota jubilerska, 
kosztowała 3a 000 zł. pol.  Woysko nie jest nay- 
lepiey płatnem. Naczelny jenerał ma tylko 5.000 
zł. pol. rocznie (?). Jenerał dywizyi t,000. Jene- 
rał brygady 3,000. Kapitan 600 zł. pol. i tak sto- 
niami do żołnierza, rocznie 100 zł. pol. na żołd 


pobierającego: 


OGsacazenie. 

TIo goab Tocnoquna DaaBrokoMaRfytoUTaro 110 
Apmier, Tenepaaa om» Madpaxmepim I'pafa Caxe- 
na, Cenepaav-HamenqaumpA pniu OÓbABAAENIL, AMO 
ma nocmaBky npoBiadma 6yAynIb npoxsxogumb mop- 
ru Bb Kasenunix» Ilaaamax» mbx» l'yóepuii, rab 
BOjicka paCIonO;kEHBI , UMERHO : 

s 1. "> Kieeckoŭ Kazenaoii Ilanamós nasnawa- 
'fomca mopru ua roqoByro nompeĝnocnb Kiesckoii 
Tyóepuiu c» 1ro mapma 1825 no 1e wapnia 1826 
roqa u Ha nompeóocm» :qaa Hoópyucka, Pfzuwym 
u Jloeea Munckoit Tyóepniu xa nompeóHocmk ch 
Jro lowa 1825 no 1e lona 1826 roga, a marme 
paa nyńtkmoB» JMoeuaceckod Iyóepuiu ua nompe- 
6nocmk c» iro Irona 1825 no re fluBapa 1026 roga. 

2. B» Motuaecckoić Kasenanońi Ilanams smo- 
pume mopru Ą1A BCEXb IYHKIIOBb moii Vybepniu 
Ha BpeMA Cb iro lmas 1625 mo 1e Hlmiapa 1826 
Yoga. ` 

3. B» Muuczoć Mazennońt Maxantk BMOpu- 
“Yabe MOCH A1A „r: Hi Pfzuyw u J/oeca na 
ppema cb 1r0 Ioma 3825 wo 1e lons 1826 roma. 

Cpoku mopraw» HasHaYaAmCA Bb CHXbllarimaxh: 

B» Kieeckoć nepzsiif 1824 roqa qekaópa 17r0,, 
18ro m 19ro, mopo mopr» 1825 roda Ameapa 5r0, 
7ro H Bro, nepemop:;xKH, 1200, 14T0 M 1500 UKCAb 


moro MBALA. 


Pozwolono drukować, Z 


ŻĘ, 4 


Bv /Moeuaescxoń mopru Śro, 7ro m Śro, nneś 
pemopmku 12r0, 14ro m 15ro uuca» HiuBapf Mó4 
cara. 

Ba» Muucwoż mopru 5ro, 7ro m Śro, u nepe” 
MiopiRKu 12r0, 14r0 m 15r0 uncan „śluBapawe Mi“ 
„cana. 

Ha ciu cpoku BbrzbiBaromca »eanaronrie Kb 
IIopraM» Cb 3AKOHHBIMU 3A10TAMH BOyBAKEHiE 10% 
M$5cAUAOŃ NOCIHIABKH npunacoBb Bb RAMY ya c™mh 
NpomB» uo4paąa, a Ha oóezneuenie 3aąamrk0Bb 
ocoóo KpomMb oÓLĘECINBCHHBIX% OME ABOPAHACHIBA 
NYCMIABOKb, KOH OCMIAIOMCA Ha OAHOMW» ĄOBBpIU; BË“ 
aAomocmu 0 nompeónocmu Bb kaqoii L'yóepniu óy* 
Ayma pasocaaAbi Bb Kasennpia Ilanantbr Bb CBO) 
BpEMA M MYyŐAMYHO Bb OHDIXb OMIKpHIMDI BMBCMË 
Ẹb noąpoómbiuu KOHĄuniaMu M UpouumMu ApåBHIA 
MH, HAOCHOBAHIK KOMHXb ĄONRHBI ADOHCXOĄKNTE 110 
cmaBku. M. ILIKaoBn ` okmiaópa 29ro qua 1824 
roaa. P 

Ilonxnmxanoe noannucealth: : 

J'enepaas-Humenjaumeo 14 Apmiu, Apmuk 

„aepiu I'enepaav- Maiopv Ilupoeo6. 


Z woli Główno-Dowodzącego 1szą Ar- 
mią, Jenerała Piechoty, Hrabiego Sakena, Je* 
neral Intendent Armii ogłasza, iż na dostawę 
prowiantu będą się odbywać targi w Izbach 
„Skarbowych tych guberniy, gdzie woyska roż* 
łożone, mianowicie: 

1. W Kijowskiey Skarbowey Izbie nazna* 
czają się targi na roczną potrzebę Kijowskiej 
gubernii od 1go marca 1825 do 1 marca 1826 ro* 
ku; i na potrzebę dla Bobruyska, Rzeczycy i Łojo* 
wa Mińskiey guberni na potrzebę od r junii 18 Í 
25 do igo junii 1826 roku, a takoż dla punk- 
tow Mohilewskiey gubernii na potrzebę od 1g0 
julii 1825:do 1go januaryi1826 roku. 

a. W Mohilewskiey Skarbowey Izbie po” 
wtórne targi dla wszystkich punktow tey gu* 
bernii na czas od 1go julii 1845 do 1go januari 
11826 roku. md 

3. W Mińskiey Skarbowey Izbie powtór: 
ne targi dla Bobruyska, Rzeczycy i Łojowa na czaś 
od 1go junii 1825 do 1go junii 1826 roku. 

Terminy dotargow naznaczają się w tych. 
Izbach: | 

W Kijowskiey pierwszy 1824 roku des 
cembra 17, 18 i19, drugi targ 1825 roku jal 
nuaryi 5, 7 i8, przetargi 12, 14 i15 dn 
tego miesiąca. , | 

W Mohilewskiey targi 5, 7 i 8 i przetar” 
gi 12, 14115 dnia miesiąca januaryi. 

W Mińskiey targi 5, 7 i 8 i przetargi 1% 
14 i15 dnia takoż miesiąca januaryi. 

-Na te terminy wzywają się życzący dô 
targow z prawnemi ewikcyami w proporcy4 
miesięczney dostawy zapasow do piątey czę” 
ści podradu, a na zabezpieczenie zadatkow 050% 
bno, oprócz od dostaw zgromadzeń Stanu Szla* 
checkiego, które zostają na samey ufności; wiado* 
mości o potrzebie w kaźdey gubernii będą roze 
słane do Izb Skarbowych w swoim czasie i publi” 
cznie w nich odkryte, razem ze szczegółowemi 
warunkami i dalszemi prawidłami, na których 
osnowie powinna się odbywać dostawa. 
M.Szkłow, dnia 29 oktobia 1824 roku. 

Autentyk podpisał: 

Jenerał Intendent 1szey Armii, Jenerał 

Major 4rtyleryi Purohow, 


z TA — 2 nw EEE 


lecenia JW. Wojennego Litewskiego Gubernatora 
ndrzey Bucharski Rzeczywisty Radca Stanu i Kawaler, 


paa 


-w Drukarni Redákeyùi , 


* 


